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Pęd do światła! 


Że wszystkich stron Pedhala dochodzą nas od 
naszego ludu głosy, że pragnie gazet, 
biiotek. odczytów it. d, 

Świadczy to o tem, źe lud nasz, którego przed- 
stawiciele są dziś gospodarzami Rzeczypospolitej, pra- 
gnie nauki i światła. 

Cieszymy się bardzo z tego pragnienia tysięcy 
naszych rodaków i co siły będziemy się im starali do- 
pomóc. 

Ale prawdziwą oświatę musi poprzedzić prawdzi- | 
wy dobrobyt i chęć do rzetelnej pracy. Tę chęć do | 
pracy i do budowania będzie się starała podnieść na- 
nasza Gazeta. 

A więc będzie się starała poruszyć cały szereg 
najważniejszych spraw gospodarczych Podhala, a więc 
jak dotąd tak i nadal będziemy umieszczali artykuły 
o hodowli owiec, o gospodarce leśnej, o uprzemy- ' 
słowieniu Pedhala, a do tej pracy wzywamy wszystkich 
dzielnych ludzi na Podhalu i poza Podhalemm, ających 
coś do powiedzenia. 

Każdy nowy, a dobry pomysł przyjmiemy, by po- 
móc pomnożeniu się dobrobytu i prawdziwej, a nie 
przewrotowej oświacie na Podhalu, 

Za kazdą sprawą dobrą i uczciwą się dopomnie- 
my, a nie wchodząc we waśnie osobiste i partyjne, 
będziemy się starali tworzyć a nie burzyć ! | 


Dla wszystkich ludzi dobrych i mądrych bez |; 


różnic partyjnych, dła wszystkice pomysłów dobrze | 


książek, bi- | 
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Wydawniczej w Nowym Targu. 
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„Qazeta Podhalańska" wychodzi na każdą niedzielę. 
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„Gazeta Podhalańska" 
Ameryce 2 dolary. — Numer pojedynczy 5 Mk. 
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ugruniowanych otwieramy wroia naszej Gazety. 

Z miłości Boga i człowieka, z miłości ku ojczyż- 
|nie i Podhalu a z trudu i pracy naszych rąk chcemy, 
| by Podhalu i ludowi błysło słońce prawdy! 


| Zygmunt Lubertowiez. 


| Zakopane w obronie G. Ślaska. 


Zakopane czułe zawsze na wszystko, co się w Pol- 
i sce i dia Polski dzieje, z oburzeniem przyjsło wiado- 


| mości krzywdzące Polskę na G. Śląsku i w krótkiej 


manifestacyi dało wyraz swego protestu przeciwko 
krzywdzie. Za protestem nastąpił czyn. W niedzielę 
8/5. zebrał się uroczysty wiec ro sumie przed kościo- 
łem, który miał dać sposobność społeczeństwu zako- 
/piańskiemu do postanowienia czynnej pomocy dla bo- 
| haterskich braci, walczących dla Polski w imię spra- 
| wiedliwości na Górnym Śląsku. 

Wiec zagaił p. prezes Związku Górali Franciszek 
Pawlica. Gorąco przemawiali mowcy, między innemi 
p. poseł Wojciech Roj, Jan Pęksa, imieniem rzemieśi- 
ników p. Józef Miś i inni Owocem wiecu były nastę: 
pujące rezolucje : 

1) Wiec mieszkańców Zakopanego i Gości z ca- 
| łej Polski odbyty dnia 8. maja b. r. protestuje jak naj- 
uroczyściej przeciwko krzywdzącemu projektowi Ko- 
misji aljanckiej w sprawie G. Śląska. 

2) Wyraża cześć i hołd braciom Górnośłązakom 


| za ich ofiarne poświęcenie i przywiązanie do Ojczyz- 


| ny Polski. 
3) Wiec apeluje do Rządu Polskiego, by jak naj- 
energicznej wziął w obronę powstańców 
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4) Wiec uchwala, by dasny Komitet Obrony 


Państwa podjął akcię zapomogową dla ofiar na Gór- 
nym Śląsku. 

5) Wiec uchwala jednomyślnie poprzeć akcję 
ochotniczą przez utworzenie Strzelców Podhelańskich 
Na miejscu przyjmowane zgłoszenia ochotników oraz 
otworzono biuro werbunkowe w lokalu Związku Gó 
rali. Na pierw$łe potrzeby zebra:o składkę w kwocie 
8.532 M«p. Ochotaików zapisało się kilkadziesiąt, Wiec 
zakonczono „Rotą* oraz gorącemi okrzykami na cześć 
bohaterów G. Ślązaków. 


Baczność Pryncypałowie 
i Służbodawcy! 
li. 

Służbodawca p. A. B. zatrudnia dopiero od 1/1 
1921 pracownika pana X. Y. poprzednio zaś zatrudniał 
innego. 

Ponieważ tu o zeszłorocznych poborach niema 


mowy, przeto też w myśl ustawy należy w wykazie 


sporządzonym dla Władzy podatkowej (Inspektoratu) 
zapodać pobory nowego pracownika pana X. Y. we- 
dług ich faktycznej wysokości (według stosunków) 
z roku 1921 pobory te wynoszą rocznie np. 24 000 Mk. 
i tę kwotę należy w podać do wykazu, celem zaś perjo- 
dycznego (miesięcznego) wpłacenia podatku w Urzę- 


dzie podatkowym postąpić zupełnie analogicznie Jak | 


w przykładzie | podano to jest obliczyć zredukowany 
do 7/10 dochód roczny który wynosi ł5800 Mkp. 
całoroczny podatek od tego (według tabelki) 5G6ł Mkp 
czyli imaesięczny podatek 1/12 część 46 Mk 67 fen. 
i tę kwotę co miesiąca opłacać w Urzędzie podatko- 
wym, (oczywiście że ubiegłe od 1/1 1921 miesiąca 


naraz) obrachowując się z końcem roku 1921 z kasą 
tego Urzędu co do ewentualnej zaległości lub nadwyżki, | 


O każdej zmianie w personalu (o wstąpieniu no- 
wych lub wystąpieniu dawnych pracowników) ma 
służbodawca bezwłocznie dónosić inspektoratowi Skar- 
bowemiu we własnym interesie tj. celem uwolnienia 
się od zarzutu zatajenia pracowników względnie uwol- 
nienia się od płacenia podatku za tych, którzy już 
wystąpili ze służby. 

Postępując według powyższych wskazówek każdy 


służbodawca może być pewnym że uniknie konfliktu | 


z władzą skarbową, która jak fo stwierdziliśmy otrzy- 
mała właśnie świeżo z Warszawy kategoryczny nakaz” 
bezwględnego zastosowania ustawyr wobec opieszałych | 
służbodawców a w szczególności doliczenia odsetek | 
zwłoki od spóźnonych rat podatkowych oraz wyto* 
czenia surowych dochodzeń karnych przeciw służbo- 
dawcom nie zgłaszającym w terminie ustawowym (a ter- 
min minął już 31/1 1921,) swych pracowników. A więc 
raz jeszcze wołamy : Baczność służbodawcy | 
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Tępić owady zagrażające 
bytowi lasów. 


Okólnik do Właścicie!i lasów, Zarządów lasów. 
Zwierzęhności gm:n Posterunków Polisyi Państwowej 
w Okręgu Inspekcyjnym Nowy Sącz. 


| 
| 
| 
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| Właściciele lasów nie dość pilnie przestrzegają 
| usunięcia w czas nieokorowanych ściętvch lub wywró- 
| conycii i połamanych drzew iglastych stwarzając w te1 
|-s00 znakomite siedliska dla wielu gatunków szkod 
| ników lzśaych jako to chrząszczy z rodziny korników 
| zakładających swe gniazda i żerujących pod korą ścię- 
tych, wywróconych, połamanych uszkodzonych a sto- 
jących jeszcze i t. p. które wprost ze zastraszającą szyb- 
, kością mnogością się rozmażają i przenoszą sięna żer- 
i zniszczenie na drzewa zdrowe stojące. Zaniedbania 
wojenne w czyszczeniu iasów i utrzymywaniu w nich 
porządku i szkody wskutek tego wynikłe ze-tały spo- 
tęgowane do niebywałych rozmiarów przez klęski a 
kiści (szczególnie w r. 1916) wiatrów halnych i hura 
ganów, które kolosatne przestrzenie lasów zniszczyły 
Na zniszczonych a nieoczyszczonych przestrzeniach 
i z powodów wojennych rozmnożył się kornik, któr 
A zagraża zniszczeniem naszych lasów ochronnych i gór 
| skich. Jeżeli nie zabierzemy się do pracy energiczae: 
zniszczenie reszty stojących drzewo stanów może być 
kwestyą kilku lat. 
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| Wzywam z urzędu wszystkich właściciele lasów 
| w imis dobra publicznego własnego interesu i pod rygo 
| rem kar przewidzianych odnośnie do okólnika Nr8 z 1ó 
| kwietnia 1919 r. Min. Rol. i D. P. do natychmiastowej 
i energicznej walki z kornikiem i szkodliwemi owadami 
ceiem ocalenia lasów od zupełnego wyniszczenia. 

Polecam: natychmiastowe donoszenie o spostrze 
żonych inwazyach kornika i innych owadów, podając 
gdzie i kto niestosuje się do niniejszego polecenia i na- 
| kazów ustawy leśn=j i natychmiastowe korowanie drzew 
| lezących na ziemi w korze, czyszczenie lasów z drzew 
| opadniętych przez kornika usuwanie odpadów, gałęzi 
| wierzchołków, celem usunięcia niebezpieczeń:twa kor- 
|| nika i zaprowadzenie ustawą 'przepisanego porządku 
| i czystości w lasach i na zrębach. 

Następnie nakazuję, aby drzewo nie leżało w le- 
| sie, lecz możliwie jak najspieszniej było z lasu uprzą- 
tnięte, kora spałona przy zachowaniu srodków ostroż- 
' ności. 

Również przypominam okólnik Min. rol. iD. P. 
N. 10 z 16/4 1919, o tępieniu chrząszcza majowego 
i polecam z całą energią zająć się w czasie rojki zbie- 
raniem i niszczeniem chrząszczy, tępieniem jego pę- 
draków w ziemi podczasuprawy gleby i podczas zbio- 
rów ziemiopłodów przyczem zwracam uwagę na zgu- 
bne skutki lekceważenia tych szkodników niszczących 
nieraz caly plon żmudnej pracy leśnika i rolnika. 
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O rozmiarach klęski i rezultacie walki ze szkod- 
nikami obowiązuje wszystkich donieść okr. Inspekcji 
ieśnej do konca maja, z podaniem dokładnych wiado- 
mości o skuteczności akcji. 

Odnośnie do akcji tępienia kormika przy drzewie 
opaiowem krągla”owem polecam ograniczyć korowa- 


nie do 3 względnie do 2ch pasków sięgających do. 
samego drewna, przy Szczapowem wystarczy okoro- ` 


wanie ich lub lge paska. llość ekorewanych pasków 
stosowac się winna do grubeści kory. 

Roboty tu określone należy natychmiast rozpe- 
cząć tak aby mogły być ukonczone do 30 czerwca. 

Pilnowanie tego rozporządzenia polecam tros- 
kliweści właścicieli personału leśnego, Zwierzchnościem 
gmin, Policji państwowej i wszystkim dbającym o ogól- 
ne dobro. 

Czasepisma proszę o wydrukowanie tej odezwy 
i z»rządzeń. 

Kierownik Państw Okręg. insp. leśnej 
Inż, Edward Migdat. 


De o a OSOZ, 
List z Zakopanego. 

Walne zebranie Towarzystwa „Związek Górali“ 
edbyło się dnia 1 maja przy bardze licznym współ- 
udziale członków. Osnowę odczytanego pretokołu z po- 
przedniege walnego zebrania, jakoteż sprawezdanie 
komisji szkontrującej przyjęto jednogłośnie. Przy spra- 
wozdaniu zarządu wywiązała się dłuższa dyskusja nad 
reziamem w gronie miłeśników amatorskiego teatru 
podhalańskiego. Wyłonily się drebne utarczki i oso- 
biste wycieczki które polegały na tem, iż utwór teatra- 
iny. wprowadzający na scenę słynnego z opowieści 
zeójnika (harnasia) Janosika odgrywały dwie rozłamane 
1 wrogo względem siebie usposebione grupy artystów 
a mianowicie jedna na dochód Związku Inwalidów 
druga na dochód Zw. Górali. Dyskusja nad Janosikiem 
inwaliaą | Janesikiem Góralem zakonczyła się spokoj 
nie. 
w zgodzie i jasności praca w Towarzystwie wydać może 
naieżyiz owoce. Z koleji przystąpiono do wyboru Za- 
rządu Wydziału, Komisji szkontrującej i sądu honoro- 
wego, Prezesem wybrany został od dawien dawna 
piastujący tę godność i niespożyty w swej pracy oko- 
ło dobra Towarzystwa p. Franciszek Pawlica, zastępcą 


p. Wojciech Roj. Do Wydziału weszli: p. Bronisław || 


Gąsienica Sieczka, p. Jan Kłuś, p. Józei Cukier. p Jan 
Pęksa, vp. Marcin Błachut p. Józef Chyc, p. Józef Cu- 
ruś młodszy p. Curuś starszy, p, Stanisław Roj p. Woj- 
cech Krzeptowski, p. Józef Trzebunia, p. Wacław 
Krzepiowski, p. Jędrzej Trzebunia i p. Józef Hajec. 

Do komisji rewizyjnej wybrano p. Jana Walczaka, p 
Władysiawą Gąsienicę i p. Jana Mielocha, a do sądu 


honorowego p. Wincentego Regieca, p. Jakóba Waw- 


rytkę, i p. Jana Sobczaka. Po przeprowadzeniu wybo- 
rów zabierali głos: p. poseł Wojciech Roj, p. Broni- 
i 


„zera PODHALANSKA:* 


3 


li sław Gąsienica Sieczka, p. Chyc i inni. Wszyscy na- 
I woływaii do skupiania sił w kierunku pracy nad uświa- 
| domieniem i postawieniem Ludu Podhalańskiego na 
| odpowiedniej wyżynie kultury, nad ochroną honoru 
| i godności prawdziwego obywatela podhalanina i pod 
| niesieniem dobrobytu na Podhaiu. Wreszcie uchwalo- 
no rezolucję następującej treści: Zebrani na walnem 
zgromadzeniu członkowie Towarzystwa „Związku Gó- 
|rali* w Zakopanem zwracają się do Wydziału Rady 
„Powiatowej w Nowym Targu, z prośbą by raczył w jak 
najkrótszym czasie z jak największą energią poczynić 
|| starania o stworzenie przed wojną już projektowanej 
| szkoły kamieniarskiej w Zakopanem. 


ubecny. 


Prasa o satyrach dzisiejszych. 


Gazeta lwowska z 1 lutego 1921 Nr. 25 w ten 
sposób pisze o satyrach Z. Lubertowicza. 


Cytując wiersz „Nic mego niema na Świecie, 
choć czynię przez lat tak wiele, 
a jednak jak bogacz przecie 
śmiechem się z wami podzielę ... 
A że wzrósł między różami, 
gdzie głogi kwitły i ciernie, 
A więc dziś dzieląć się z wami 
i łzy obdzielam też wiernie ! * 


| mówi Gazeta lwowska, że w satyrach tych Lubertowicz 
„maluje obraz stosunków barwami wyrazisterii, a każde 
| zdanie, każda myśl wyszarpana z przeżyć dria dzi- 
siejszego. Lubertowicz w całym szeregu satyr bije nioc- 
Rym policzkiem słowa w porządki, w zło, które się 
dziś wszechwładnie rozpanoszyło. Nikcgo nie oszczę- 
dza, sięga wyżyn i zdziera bezlitośnie z łajdackich piersi 
szmaty obłudy, dobiera się do nizin i wszędzie chłosz 
cze zgniliznę, która zatruwa zdrową duszę narodu, giy- 


i| zie, ironją, ale częściej skowytem prawdziwego bolu. 
Zrozumieli oczywiście wszyscy zebrani, iż tylko || Ś 


Smieje się przez łzy, płacze śmiechem, który wybucha 
| ze słów i pada na pierś wieszcza przez łzy, Jest w nich 
śmiech do rozpuku, jest żart, dowcip, ale jakby spo- 
wity w jęk bezdomnych nędzarzy. 

Te satyry byłyby bardzo wesołe, gdyby nie były 
tak tragicznie prawdziwe i tak bardzo - bardzo smutne.“ 
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Sprawa Górnośląska. Znów jesleśmy pełni obaw. 
Powstanie wywalczyło sobie uzuame polskich praw do 
Ślaska, ałe niezupełce! 

Francja jest stanowczo za przyznaniem P. l-ce ra- 


lego górnośląskiego ošłregu przemysławego, ue prz - 
| ciwny jest premier angielski Loyd Gsorge, który oska:- 
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ża Polske złamanie traktatu wersalskiego, gdyż jego || przedtem 300 kor. Spadek cen jest prost nadzwyczajny 


zdaniem Śląsk się Polsce nie nalaży. 

Skutek mowy premiera any. był piorunujacy, prze- 
dewszystkiem ustąpić mus minister spraw zagranicz- 
uych ks. Sapieha, gdyż do swego zadania nie dorósł; 
a zdaje sie, że będzie musiał ulee zmianie także cały 
zabinet Witosa | 

Ale wszystko to mniej ważbe, najważniejszą rze- 
czą jest to, czy Góray Ślask bedzie polski, czy nie ? 

Gzesi w kłopotach. C'esi mają kłopot z masą na- 
gromadzonych towarów, Polska towaró w czeskich waku- 
tek sprawy cieszyńskiej me kupuje, a wywieść gdzie- 
iadziej jast trudno. Czesi mają up. aż 18 tysięcy wa- 
wonów euktn do sprzedania, który sprzedają gdzie mo- 
wa, no. do Austrji po 9 koron czeskich. Przez nadmiar 
towarów powstał zastój w pracy i rząd czeski ima 
przeszło sto tysięcy robotników bez pracy tak, że przy 


drobnych kwotach wydał na zasiłki dla bezrobotnych. 


w ostatnim miesiącu 7 miłjonów. 

Czesi jednak mają nadmiar cukru, mamy go wi- 
doczaie i my duż, bo sprzedajemy za granicą, ale dła 
dzieci i chorych nie mamy dzś wcale cukru, a zwła- 
szcza białego, czy rząd polski nie powinien wobec te- 
ga kupć taniego cukru czeskiego ? 

Cv innego polityka, a co innego pomór dzieci | 

Nowy Rząd w Niemczech. Nowy rząd niemiecki 
przyjął na siebie długi koalicji, ale o ile Bawarja nie 
rozpuści swych wojsk grozi mimo to Francja obsadze- 
viem Niemiec paiudniowych. 

Losy Austrji. Austrja wprowadza obecnie nową 
monete, a to frank austrjacki, który ma się równać 
50 dotychczasowym koron, Koalicja grozi obecnie Aus- 
trji, że o ile Austrja bedzie dalej chciała połączenia 
z Niemcami, to Austrji nie da żadnej pomocy, ani 
pożyczki. 

Nowy Runcjusz papieski w Warszawie. Monsigno- 
re Lauri obecny nuncyusz pavieski w Peru mianowa- 
ay został nuncjuszem w Warszawie w miejsc mons, 
Rattiego, 

Konkurencja handlowa. Kupcy artykujów żywnoś- 
eiowych poczynają już z sobą konkurować, co jest zre- 
sztą zdrowym objawem walaego handlu. Zapobiegliwy 
sprytny «upiec niewojenny umie orjentować sie szybko 
w sytuacji i wie, że tęraz jest pora zbyć towar taniej, 
bo wnet już trzeba go będzie oddawać po cenie niżej 
zagupu. To też ani wątpić nie można, że wojenni kup- 
cy, których tylu się namnożyło między 1915-1930 ro- 
wiam usuną się wnet z handlu i nastaną znowu czasy, 
kody z walki konkurencyjnej kupców skorzystają kon- 
sumenci i będą mogli nabywać towar taniej. aniżel dziś 
przypuszczają. 

Spadek cen w Wiedniu. Dzienniki wiedeńskie po- 
dają cennik towarów tekstylnych pewnych firm, Geny 
snądły o 8U do 100%. I tak : materje na ubrania mes- 
kie które płacono w marcu 1.175 kor, obecnie 765 kor. 
Ksetony obecnie 120 kor. Etamin wełniana 180 koron 


Nowa powstanie na Ukrainie. W okolicach Kijowa 
wybuchło nowe powstanie przeciw bolszewixosa. 

Żydzi zrywają rokowania z rządem polskim. Żydzi 
sjoniści zerwali rokowania z rzalem polskim, ponieważ 
ich zdaniem położenie żydów w Polsee jest co dzień 
gorsze. Woła oni, jak twierdzą, rekować z» narodem 
polskim: 

Geny materji łódzkich spadają. Ceny towarow wei- 
niatych w Łodzi, wskutek zniźki cen loaarów angiels - 
kich znacznie spadły. Angelski boston, kiy przed 
iniesiącem kosztował 4000 Mk, obecnie kosztuje poni- 
żej trzech tysiecy, 

Stan zasiawów w Polsee i na Podhalu je-i korzys- 
tuş. Jeden rok urodzaju vuoże u nas całą drożyzne 
i pasek obalić, Daj Boże! 

Domy na opał, W Warszawie sprzełaza stare do- 
my drewniane na opał, ba zbyt wiele kosztują rob't- 
nicy. Piękna gospodarka! N.edługo wrócimy do jaskiń. 

Robotnicy angielscy jeszcze strajkują. lclożcnie 
wytworzone przez strajk górników, jesli w naj yższyim 
stopniu poważne. Liczba strajkujących wynosi dwa 
miljóny. Rząd angielski zakupił zigianiiza ugromne 
ilości wegla, jedaakże robotnicy transportow: i kolc- 
jowi przeważnie odinawiają wszelkiej posnocy:przy do- 
konywaniu transportów. 

Dania zniża frachty kelejowe o połową. Z Kopen- 
hagi donoszą: Duński minister komanikacji oświadczy: 
w parlamencie, że rząd zamierza zniżyć fracht kulejo- 
wy. Dzienniki donoszą, że zniżka ta ina wynosić 50 proc. 
U nas natomiast frachty i opłaty kolejowe od czerwca 
mają być podniesione. Wszystko to skutki wojny! 
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Dostojny Gość w szkołach Pedhala. W szkołach 
Podhala pojawił się w tych dniash dostojny urzęd- 
nik młodej Rzeczypospolitej, a to karater szkół! na 
Małopolskę p Stanisław Sobiński. Przejsżdżając na 


| Spisz i Orawę, odwiedził oa także szkoły Podhala, 


a również szkoły ludowe i gimnazjum w Nowym 


| Targu. W Niedzicy na Spiszu i Lipnicy na Orawie 


p. Kurator rozdał ucieszonej dziatwie polskiej ksią- 


| żeezki, medaliki, obrazki. 


Na Orawie i Spiszu przyjazd wysokiego polskie- 
go zawiadowcy szkół zostawił po sobie jaknajlepsze 
wrażenie. Po lekcjach w gimnazjum nowotarskiem, 
w czasie których Gość odwiedził kilka klas, z zado- 
woleniem, przysłuchiwał się dobrze wykonanemu 
wieńcowi pieśni góralskich pod kierownictwem p. 
Stiastnego. 3 

Następnie nie zapomniawszy i o dziatwie ze 
szkól ludowych, był obecny na wzerowej lekcji geo- 
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utaz w Księgarniach. w całej Polsce, 


Do nabycia w Drukarni I Borka w Nowym Targu. 


ZTUMUNIA LUBEKIUWICZA. Satyry zawierają całą galerję lypów wojennych 
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grafji Podhala w klasie VII, przygotowanej starannie |! gólnie miły nam jest dar podhalańskich dzieci szkol- 


i .zetelnie przez p. Inglotową. 
Następnie był obecnym miły Gość na konfe- 
rencji nauozycielstwa okręgu nowotarskiego. 


Szkoły podhalańskie ucieszyły się bardzo z od- | 


wiedzin opiekuna szkół w Małopolsce i witały go 
szczerze i serdecznie. Miło nam bowiem, że ¿rząd 
pciski opiekuje się naszemi dziećmiši naszemi szko- 
dami, które mają dla nas większąwartość, niż twie- 
rdze pałne żołnierza. 


Że szkól bowiem wschodzi moc najwyższa, ato , 
| szafą dziurę do sklepu włolniku, następnie w nocy 


oświata i dobrobyt narodów, 

W sprawie uprzemysłowienia Pedhała. W ponie- 
4 1ałek dnia 16 maja odbył się w Zakopanem w sali 
„Związku Górali.“ odezyt redaktora Podhalanki Z. 


luberiowicza na temat uprzemysłowienia Podhala, | 


«a zwłaszcza założenia przez Karpackie Tow. akcyjna 
w Ameryce przędzalni welny i lnu na Podhalu 
j rozszerzenia wyrobów „Kilimu* zakopiańskiego na 


wsi Podhala. Obecni jednoglosnie oświadczyli się za 


czynną pomocą rodakom z Ameryki, by wspólucmi 
siiami dzieło doprowadzić do skutku. 
Do tymrzasowego komitetu, zanim nadejdzie 


statut i dalsza korespondencja w tej sprawie z Amc- | 


ryki, ceiem hudzenia zainteresowania na całem Pod: 
halu wybrano na okolicę Zakopanego p, Franciszka 


Pawlicę prezesa „Związku Górali“, p. Bronisława | 
Gasienicę Sieczkę dyrektora, jako sekretarza p. Szym- | 


borskiego zarządcę dóbr hr. Zamojskiego, oraz p. 
posła Wojciecha Roja. — 

W dyskusji zabierało gles wielu poważnych 
Zakopianów np p. Jan Krzeptowski, który radził 


zwołać zebrąnie wójtów w tej sprawie, a prócz wy- | 


mienionych cały szereg innych, a to p. W. Dzielawa 
p. J. Trzebunia, Jan Łuszczek, W. Gąsienica, S$ 
Cukier, J. (Giewont, J. Polankowy, W. Walczak 
J. Stopka, J. Hye, J. Maruszarz, J Curuś, M. Sie- 
czka, J. Ustupski, W. Gąsienica, J. Jarząbek, J. So- 
buński, J. Zieliński, W. Gat, J. Hye - Mrowea, J. 
Gąsienica - Katelnicki, M. Łyszczarz, A. Hotarska, 
A Topór i p Franciszek Chełkowski z Poznania. 

Wszyscy ci żywo popierając zamiar stworzenia 
fabryk na Podhalu. zobowiązali się szerzyć zrozu 
mienie tej sprawy wśród ludu Podhala, by piękną 
i wielką rzecz ddprowadzić do skutku Gdy tylko 
nndejdą potrzebne w tej sprawie papiery, potworzymy 
takie komitety wszędzie i z rodakami z Ameryki 
ręka w rękę przystąpimy do pracy, 

Składki na pomnik uozniów bohaterów. Na pom- 
nik usxniów gimn. nowotarskiego, którzy padli w la- 
tah wojny, zlożono w dalszym ciagu: p. Mieczysław 
Hubicki 160 Mk, p. Knapczyk Jędrzej „Duch“ 100 Mk, 
Z. Lubertowicz 100 Mk, Dr E. Niezabitowski 800 
Mk. prof. J. Zborowski 100 Mk. Dr. Z. Wasiewicz 
500 Mk, p. Miecz. Dąbrowski aptek. 1000 Mk. Szcze- 
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nych z Murzasichla, które złożyły 938 Mk., i uczniów 
VII kl. gimn. w Nowym Targu, która złożyła 2435 Mk. 

Nislada popis złedziejski urządzili tydzień temu 
wielkomiejscy spryciarze w Zakopanem. Jakaś da- 
mulka wynajęła sobie pokój przy Krupówkach w Za- 
kopanem, ale tuż nad sklepem jubilera Gold» assera. 
Za dzień, czy dwa zjawił się „pan* z walizką. Ko- 
rzystając z tego, że w rogu pokoju była szafa, po- 
stawiona tak, że za nią było wolne miejsce, znezał 
ów „pan“ i „pani“ manipulować tak, że wybili za 


zaczęli urzędowanie w sklepis. Urzędowałi tak cu- 
downie, że rozbiwszy kłódkę przy kasecie, w której 
były najdroższe klejnoty, zabrali, co mogli. 

Następnie zapłusili rachunek za hotel i spokoj- 
nie wyjechali. 

Szkoda wynosi setki tysięcy | — Na paanątką 
pczostawili po sobie dziurę do sklepu wybita w po: 
wale, i cegiy i kawalki wyrwanych desek, które v całą 
ostruznością składali do pieca w pokoju hotelowym, 
by ich „roboty* ništ nie spostrzegł. 

Pan Goliwasser, a może i iani kupcy nauczą 
się od złodziei rozumu, jak to niekorzystnie mieć 
sklep pod pokojami hotslowemi. 

„Szczęść że Boże“ budarze! Gdy przechodzi się 
po ulicach N. Targu. albo też przejeżdzu przez Pod- 


hale widzi się, że po długiej wojennej martwocie lu? 


dziska przecież u nas zaczynają budować |! Budarze 
z toporami ciosają drzewa. stawiają domy, budowy 
i t. d. — Cieszymy się z tego niezmiernie, źe prze- 
cie się ta konieczna robota ruszyła] — A toć prze- 
cie wy kochani Gospodarze sobie, dzieciom swoim 
i tej wolaej Polsce majątku przysparzacie | Budujcież 
więc co siły, by i po was coś dobrego i pożyteczne- 
go zostało, żeby o Was choć dziesi wasze powiedziały, 
żeście tu nie nadaremao na tej ziemi bywali, a toć 
wy sobie najpiękniejszą pamiątkę na ziem zostawiaciel 

A więc do roboty, do toporów i kielni! A szezęść 
Wam Boże w tej pracy gospodarze ! — 

Piękny dar. P. Fr. Pawlica prezea Związku gó- 
rali w Zakopanem ku zachęcie rodakom złożył na 
pomoc Górnoślązakom 1000 Mk. 

Odpowiedzi redakcji. P. U. G. Podhalanka nie 
służyła i nie służy, ani praniu brudów partyjnych 
ani osobistych. — Służy ona do budowy, a nie do 
burzenia na Podhalu, dlatego wszelkie sprawy osobi- 
ste, o ile wprost nie szkodzą dobru ogólnemu pomi- 
jamy. — Więcej można zrobić nieraz dobrem słowem 
aniżeli dziesięcioma kijami. — Jeżeli poruszamy 
czasem pewne przykre dla nas Sprawy, to tylko 
z punktu widzenia ogólnego i nikt jako jednostka 
nie może się czuć przez nas pokrzywdzony. 

Z natury rzeczy musimy stać ponad kłótniarał 
osobistemi i partyjnemi. 
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Z Krościenka donoszą nam, że jedna z pań 
tamtejszych podarowała na rzecz żołnierza polskiego 
wcale piękną willę, a mimo to nie spieszy się wła- 
ściwy urząd, aby ten dar zalegalizować. — Jeżeli 
ofiarodawczyni się rozmyśli, to ów urzędnik będzie 
winien, że pozbawił żołnierzy polskich pomieszezenia 
dla chorych. ldzie także o honorarjum . Czy tak 
być powinno ? -- 

Z urzędu ziemskiego. Znaczna stosunkowó ilość 
podań wnoszonych do Urzędów państwowyeh bez 
uiszczania należnej opłaty stempiowej a więc nie 
zaopatrzonych w znaczki stemplowe za 10 Mk. od 
pierwszego arkusza. a po 5 Mk. za każdy dalszy 
arkusz oraz po 2 Mk. od każdego załącznik zmusza 
tut Urząd w myśł reskryptu Ministerstwa Skarbu 
do zwrócenia uwagi wszystkich warstw społeczeństwa 
na okoliezność, że opłaty stemaplowe stanowią na 
równi z podatkami odmienoą jedynie formę daniny 
obowiązkowej na rzecz Skarbu Państwa. Uiszczanie 
zatem tych opłat jest obowiązkiem publicznym. 
Okręgowy Urząd Ziemski wobec powyższego przy- 
pominu, że wnoszenie podań nie należycie ostemplo- 
wanych pozestanie bez odpowiedzi a to zgodnie 
z art 24 ym dekretu z dnia 7 lutego 1919 r. Dz. p. 
Nr. 14. W ioteresie przeto ludności przypomina się, 
że wszelkie podania do urzędu należy stemplować. 
. Koło T. S$. L. w Nowym Targu. Nowotarskie Koło 
Tow. Szkoly ludowej odbyło Wałne Zgromadzenie 
dnia 1 maja b. r, a posiedzenie nowo obranego 
Wydziału dnia 8 maja. Skład nowego wydziału jest 
następujący: prof. Wincenty Ogredziński przewodn. 
insp. Wendelin Haber, zastepeą przewodn., pna Aniela 
Twardowska, sekretarka, pni Eleonora Kossakiewi- 


czowa, zast. sekr, p. Adam Ogorzały skarbnik, p. | 


Eugeniusz Dąbrowski, zastępca skarbnika, p. Juljan 
Lubertowicz, bibljotekarz, pp. dyr. Jakób Zachemski 
Dr. Zygmunt Wasiewicz, Jan Gołębiowski, Jan Mar- 
einów i Feliks Rutkowski członkowie Wydziału. 
W sprawach odczytów i pogadanek na wsi, oraz 
bibljotek wiejskich należy się zwracać do przew. 
prof. Wincentego Ogrodzińskiego w Nowym Targu, 
ul. Długa 62. Gminy pragnące u siebie urządzić 
odczyt lub pogadankę, zechcą podać w swojem zgło- 
szeniu dzień i porę o której ma się odbyć odczyt, 
dalej o czem chciałyby mieć odezyt lub pogadankę, 
dalej oznaczyć osobę lub lekal, gdzie się ma zgłosić 
prelegent i wysłać po pyćlegenta podwodę. Towarzy- 
stwo bowiem, rozporządzając szczupłemi funduszami 
nie mogłoby ponieść kosztów podwody. Poza podwo- 
dą Towarzystwo niczego od gminy, czy osoby, urzą- 
dzającej odczyt nie wymaga. 

Ruba Wyżna 8 maja 1921. Koncert, deklamacje 
i przedstawienie wykonało Towarzystwo Teatr i Chór 
Ludowy z Nowego Targu. Deklamowała Pna Ant. 
Szopińska w fragmencie ABczycea grali P. P. Babczak 


Nr 21 
Dworski, Wielkiewicz, Pajerski. W kościele wykonał 
Chór 'Ludowy Mszę Kurpińskiego. Solo Modlitwa 
Wieniawskiego odśpiewała Pna Z. Ptasiówna. Sala 
pe brzegi wypełniona, uznanie ze wszech stron. 

Celemżwycieczki było założenie takiegoż To- 
warzystwa w Rabie Wyżnej, eo się też w pełni po- 
wiodło. Uczestniey chóru i Teatru ludow. w N. Targu 
pracują z uznanią godną gorliwością już w przeświad- 
czeniu. że śpiew i Teatr te nie |zabawa tylko. ale 
nauka i trudna praea oświatowa. 

Wiełki wiec protesiujący w sprawie Górnego 
Śląska urządzono dnia 5 maja br w Jabłonce na Ora- 
wie. Liczba uczestników sięgała około 4 tysięcy włoś - 
cian którzy wśród niezwykłego nastroju ducha uchwaii 
li następującą rezolucję. 

1) Górny Śląsk jest tak samo jak Spisz i Orawa 
ziemią polską i do Polski należeć musi. 

2) Śiemy braciom górnoślązakom pozdrowienia 
azza zwycięskie spełnienia obowiązku najwyższy hołd 
i uznanie. 

3). Zwracamy się do Rady Najwyższej. która 
ostatecznie zadecyduje o losie Górnego Śląska. by nie 
robiąc ; igraszki z woli ludy górno-śląskiego, sprawę 
roztrzygali według postanowień traktatu wersalskiego. 
re 44) Wzywamy całe społeczeństwo polskie, by do 
takiego niesprawiedliwego roztrzygnięcia sprawy gór- 
no no Śląskiej jakiem było na Spiszu i Orawie nie dopuści. 

5) Ślubujemy wobec ludu górno-śląskiego, iż ca- 
ła Polska stanie przy nim w tej ciężkiej godzinie i u- 
dzieli mu pomocy, na jakie tylko stać wolny rarod 

6) Zapewniamy Rząd, że na wezwanie jego cała 
polska ludność, gotowa jest udzielić ludowi górno 
śląskiemu pomocy, poświęcając życie, krew i mienie. 

Wiec zagaił i przewodniczył miejscowy katecheta 
ks. Józef Buroń, przemawiał nauczyciel p. Władysław 
Płomiński. — Na zakończenie zaspiewano pełną pier- 
sią rotę Konopnickiej, z gorącem okrzykiem „Nie da 
my polskiej ziemi, tak nam dopomóż Bóg*. — 

W tym samym dniu odbył się też wiec w Lipni 
cy Wielkiej, gdzie przemawiał ks. Ferdynand Machaj. 

"7 Trzeci maj na Orawie. Staraniem Tow. Szkoły 
Ludowej w Jabłonce na Orawie, odbył się dnia 8 go 
maja uroczysty wieczór ku uczczeniu Konstytucji 3 maja. 

W dniu tym zebrały się tłumy ludu w sali domu 
ludowego. do których przemówił w duchu  patryje 
tycznym nauczyciel Władysław Płofniński, następni: 
dziatwa szkolna deklamowała i odegrała komedyjkę 
p. t. „Panny Szastalskie* Młodzi aktorzy wywiązali sie 
ze swych ról nadspodziewanie. Na zakończenie ocspie 
wano rotę Konopnickiej, poczem uczestnicy zbudi 
wani i podniesieni na duchu, rozeszli się do swoic': 
słomianych chat. 

Pożar w Czorsztynie dnia 14 maja wynikły z po 
wodu nieostrożnego obchodzenia się z ogniem pe 
chłonął kilka domów mieszkalnych oraz kilkan2śc.e 
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zabudowań gospodarskich W akcji ratunkowej brały || i niezbędnych niemal w każdej gminie przyborów 
chlubny udział okoliczne straże ogniowe, oraz z Kiusz- | ratowniczych, z trudem zlokalizowano pożar, Szkoda 
kowiec, jednak z powodu braku w pobliżu wady | wyrządzona przez pożar wielka. 


wa in azia: rulizkcya nim Bierne: GA ore ez) zbalzoOŚCI, 
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Zuana P.T. Publiegności, czystoi wzorowo prowadzona —= Do sprzedania za dolary ——— 


KA IARNIA | płazy deski i gonty 


Bronisławy Zającowej | u Stanisława .Walasa w Bukowinie koło Poronina. 
przy ul. Krasińskiego 16. w Nowym Targu | 


Majerczyk Józef plutonowy urodzony w r. 1894 
poleca : kawę. herbatę, czekcladę, przekąski | w Poroninie, zgubił na drodze między Zakopanem a 
| wszelkie chłodniki po niskich cenach. — Poroninem portfel z pieniądzmi i kartą odroczenia służ- 
by wojskowej Znalazcę uprasza się o z*rot doku- 
mentu, a pieniądze, zechce zatrzymać dla siebie. 


ula romików zarchek ubagzny || 


Maszyna i okolo pięćset podkładów | :13_ 2 sp: - 
do wyrobu dachówki z piazku i cementu wazne D, t. R O mi CY 


sprzeda tanio ” powodu trudności przewczewych oraz bratu waranów 
H. Jurkiewicz, Nowy darg | najwyaszy czas zamawiać oseenie 
: 4 | sod zasiewy wiosenne i jesienne z braku litych nas 


ul Kolejowa 15. i wozów. by takowe na czas otrzyrnać, 
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Katolicki BAZAR Podhalański 


w Nowym Targu — Plac Słowackiego. 


kainit - sole pGotesovye 
wysokoprocerntowe. 
| Gil? MAARWOGOWYW 


Sardzo skuteczny nawóz, nadający się pod wszystkie 
uzrawy /i do każdej gieby. — Dostarcza tylko 
całowagonowe posyłki każdego galunku rA 


Materyały budowlane : 
' s*ąpno, cement, gips murarski i sztukaterski 


| dachówkę ashestowa „Asbitć i t. p. 


nam» POLECA amaa 
wszelkie towary i nasiona wiosenne po cenach 
umie rkowanych. — Zakupuje każdą ilość świeżego 
sera Owczego, oraz takież serki (oszczepki) su- 
szone grzyby i t p 


wszystko tylko w ładunkach całowagonowych. 
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| Koniczynę czerwoną i tymotę 
Przedsięsiorstwo budowiane Jana Markeckiego | inne nasiona częściowo z szybką dostawą poleca firma 


w Nowym Targu ul. Kościuszki |. 3. przyjmuje wszel- J A Ky 3 O D U C H 


kie roboty w zakres budownictwa i murarstwa wcho 
tlurtawna sprzedaż oraz skład nasion i nawozów sztucz. 


dzące według własnego projektu lub dostarczonych 
ZYKRKWIEC, RYNEK 25. 


| 
j 
| 
mu planów w Nowym Targu i na prowincji. Ma ró- | 
wnież ręczną cegłe paloną do sprzedaży, cegłe pustą- | obole icońciola farnego. 
ekką posadzkę kamionkową, okna żelazne, rniał z wę- | 
gla zagranicznego na wypał cegły lub robienia bry- || 
kietów opałowych. Poszukuje strycharzy do robienia | | 
| 
| 
| 


Po angielsku „BAR“ znaczy po polsku 
GOSPODA 
w Nowym Tergu, ul. Kolejowa 15. 
poleca : 
bufet obficie zaopatrzony, przekąski zimne, go- 
| rące, herbatę, kawę, wódki, rumy, likiery, miody, 
winą, wędliny. marynaty, etc. 


cegieł. 
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Tomasz Kościelniak z Poniec Nr. 123 p. Rabka | 
zgubi4 kartę odroczenia, 28.800 Mk i fotografi: swoją 
dnia 23 lutego. Znalazca dostanie sowitą nagrodę 


s „BALEIA PCDNALANSKA" Nr. 21 


| Związek ekonomiczny Kółek rolniczych »e Lwowie | 


Stowarzyszenie zarejestrowane z ograniezoną poręką. 


obecnie: Kraków, ul. Wiślna 8 (dom własny) 


dostarcza hurtownie: 


IN. Artykuły spożywcze i domowego użytku, wszel- 
kie towary galanteryjne; 


1V. Naftę i smary. 


urtowna sprzedaż drożdzy | JULJUSZ WEINSTEIN 
Wszelkie artykuły | hurtowny handel win Nowy Targ, rynek 1. 25 


I. Nasiona, nawozy sztuczne maszyny rolnicze 
U. Węgiel, keks, wapno, cement materysły 
budowlane : 


dla sklepów wiejskich jak: bibułki, poleca wina Węgierskie i Tokajskie 
cukierki, cykorje, czernidło, esencje 
octowa, farbke do wapna, farby ani- — po cenach przystępnych. — 


linowe i pekostowe, herbatę. kawę. 
lakiery różnokolorowe, mydło, mydeł- 
ka, pastę do obuwia, pieprz, pokost, 


3 smarowidło Pa” it. p. ZA SPRZEDAJE i KUPUJE 
| Adam Zapiórkowski przechodzone ubrania cywiine, uniformy pp. urzę 


NOWY TARG dników i oficerów, oraz skład maszyn do Szycia mz 
Rynek Nr. 18. | Józef Papier w Nowym Targu ul. Sobiezkiego. 


NUUUCUUUNUUUNZUNUUUNUNUUNAZANZNZUNUNZUZUUUNÓCZONUWZZUNOMNAZUUUNUUUUUNWZUNURNACZANNZZZWM 
O ZZ ZOZ Z ZAZNA OO OE r RAA 13 


SPÓŁKA HANDLOWA W ZAKOPANEM 


Stow. zarejestr. 1 ogr. poręką, 
TELEFON Nr. 3 TELEFCN Nr. ó 


SKLEP CENTRALNY W DOMU „BAZAR POLSKI", UL. KRUPOWK? 
TRZY FILIE: ULICA KOSCIELISKA, CHRAMCÓWKI i KRUPOWKI 


ELEKTRYCZNA PALARNIA KAWY. FABRYKA WODY SODOWE: 


POLECA 


LELLI LLLLLLLLLLLLELLILT 


towary kolonialne, cukry i delikatesy — stare wiva kuracyjne, wódki i koniaki — konserwy 
wszelkie artykuły apożywcze na wycieczki — galanterye, rzeźby, mydła i perfumy. Największy 
skład przyborów i ubrań do turystyki. cany podług katalogów wiedeńskich. Kosze i przybory 
fo podróży. — Wielki wybór szkia, porcelany i raczyń kuchennych 


E T ERRETEN MOEN. 


= HURTOWNE SKŁADY WIN. c 


GŁÓWNA REPREZENTACYA BROWARU W OKOCIMIE I TENCZYNKU 


NNUUREUDUOUNNUNZSRURUNNW 
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Redaktor odpawlodzialny i kierujący : Zygmunt Lubertowicz. Orakarnia I. Borka w Nowym Targu 


